21 Maja. 
8 Czerwca. 


_ Niedziela. Rok 1856. 


Jutro, ŚŚ. Pryma i Felicyana. 


Op RebAKCJI KURIERA WARSZAWSKIEGO. 
Z dniem iszym. Lipca, rozpoczynamy kwartał 3ci 
toku bieżącego. ć ; 
Raczą Łaskawi Prenumeratorowie zamieszkali na 
Prowincji, dla uniknienia wszelkiej zwłoki w odbiorze 
Pierwszych numerów Kuzjera, w następnym kwartale, 
poczynić wczesne na właściwych Urzędach i Stacjach 
Pocztowych zapisy. | <w 
Cena prenumeraty Kusjera, pozostaje ta sama, jaka 
yła od początku założenia tego pisma: 
Warszawie, rocznie, rs. 4 kop: 80 (czyli złp: 32): 
półrocznie, rs. 2 kop: 40 (czyli złp: 16); kwartalnie, 
IS. 1 kop: 20 (czyli złp: 8). Z roznoszeniem do domów, 
_ BO 5 kop: (czyli gr: 10) więcej na miesiąc. 
Prenamerować można w Redakcji Kurjera i w Kan- 
torach tegoż pisma. , 
- W Królestwie zaś i w Cesarstwie, prenumerata wy- 
nosi; rocznie, rs. 6 kop: 60 (czyli złp: 44); półrocznie, 
rs. 3 kop: 30 (czyli złp: 22); kwartalnie, rs. 1 kop: 65 
(czyli złp: 11). - 
iren d pay AEA życzący odbierać Kurjera: w od- 
dzielnych kopertach, pod swoim adresem, tak w Króle- 
stwie jako i Cesarstwie, dopłacą na koperty rs. 1, na 
, kwartał, i wówczas z żądaniem swojem zechcą się zgło- 
sié; listownie do Redakcji Kurjera Warszawskiego, 
albo też do Pocztowej Expedycyj Gazet w Warszawie, 
przesyłając na prenumeratę: roczną, rs. 10 kop: 60; 
| bółroczną, rs. 5 k. 30; kwartalną, rs. 2 k. 65. 
rzytem Zedakcja nadmienia, iż niektórzy z Prenu- 
meratorów zamieszkałych tak w Królestwie jako i w Ce- 
sarstwie, nadsyłają należność za Kurjera pod, adresem 
edakcji Kurjera lub Pocztowej Ecpedycji Gazet, bez 
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orrespondencje, bywają narażeni na niejaką zwłokę 
odbiorze pisma: przeto Redakcja zawiadamia, że bez 
| opłaty na koperty, można prenumerować tylko na naj- 
iższych (zamieszkania Prenumeratora), Urzędach lub 

| Atacjach Pocztowych. 


Wypis z Protokółu Sekretarjatu Stanu Król: Pols: 
Z Bożej ŁASKI ; 
MY ALEXANDER II, 


Cesarz I SAMOWŁADCA WSZECH Rossii, KRÓL POLSKI, 
; ete, ete., etc. 


Liczne prośby o dozwolenie powrotu do kraju z wy- 
lmrzeniem żalu za chwilowe obłąkanie i gotowości zda- 
lia się na wolę Rządu, zanoszone przez osoby, które 
$amowolnie opuściły Królestwo Polskie, świadczą,że wie- 
U zpomiędzy wychodźców, a szczególnie ci, którzy 0- 

Duścili kraj po rokoszu, wstrzymują się z podaniem 

osobnych prośb, jedynie w niepewności o przyszły ich 
s w kraju. ) ; 

Puszczając w niepamięć przeszłe ich błędy i upowa” 

, żmiwszy Missje Nasze przy Dworach Zaganicznych, d0 

Drzyjmowania od okazujących szczery żal, prośb 0 do- 


— 


łopłaty na:koperty; a że z tego powodu przez odwrotne 


zwolenie powrotu do kraju, celem przedstawienia tako- 

wych przez Namiestnika NASZEGO do ostatecznej NASZEJ 

decyzji, — j 
Rozkazujemy: ; 

1) Wszystkich tych, którzy rzeczone pozwolenie po- 
wrotu do Królestwa Polskiego otrzymają, uwalniać od 
wszelkich poszukiwań za czas przeszły i od sądowego 
pod względem politycznym dochodzenia. 

2) Od chwili przybycia do kraju i ponowienia przy- 
sięgi homagjalnej, przywrócić im wszystkim używanie 
praw stosownie do ich stanu, i 

3) Tym zaś, których postępowanie od chwili powro- 
tu w ciągu lat trzech, będzie nienaganne, przyznawać 
prawo wstąpienia do służby cywilnej w miarę zdolno- 
ści, ażeby mając możność stać się pożytecznemi, mogli 
zarazem dać dowód szczerości uczuć swoich. 

Wszakże łaska ta Nasza MONARSZA, którą świadczy- 
my dla okazujących szczery żal, nie rozciąga się na tych 
wychodźców, którzy postępowaniem swojem, dowiedli 
lub dowodzą ciągłej nienawiści do Rządu NAszEGo. 

Dan w Warszawie, dnia piętnasiego (dwudziestego 
siódmego) Maja, Roku Pańskiego Tysiąc ośmset pięćdzie- 
siątego szóstego a Panowania NASZEGO drugiego. 

(podpisano) »ALEXANDER.” 
' przez CESARZA i KRÓLA 
Minister Sekretarz Stanu, (podp:) Ig: 7urkużłł. 


Kurator Okręgu Naukowego Warszawskiego.— Nie- 
gdy X. Mikołaj /zdebski, Proboszcz Wilezychki, aktem 
z.d.9 Stycznia 1188 r., zapisał XX. Pzjarom W Lukowie 
sposobem darowizny kwotę 3,000 rs., z obowiązkiem, 
aby dwóch alumnów imienia /zdebskżch, herbu Pomian 


, przydomku Guz, w szkołach swych utrzymywali, dając 


im stancję tutrzymywanie, zastrzegając, że kandydaci nie 
mogą być przyjmowani na ten fundusz ci, co nie mają 
wieku lat 10, ani starsi nad lat 14. Ponieważ z zapisu ś. 
p. /zdebskiego, wedle nastąpionej wyżej decyzji, utrzy- 
mywani są młodzieńcy razem z konwiktorami z zapisu 
X. Biskupa Szaniawskiego, przy Szkole Powiatowej o 
5ciu klassach w Sżed/cach, i ponieważ obecnie wakuje 
jedno miejsce na funduszu X. /zdebskiego, przeto Ku- 
rator wzywa niniejszem strony interessowane, aby naj- ' 
dalej: w ciągu jednego miesiąca, licząc od daty ogłosze- 
nia, zgłosiły się z dowodami legitymacyjnemi do Nad- 
zorcy Szkoły Powiatowej 0 óciu klassach w Szed/cach, 
a mianowicie złożyły mu: a) Metrykę urodzenia; b) Do- 
wód pochodzenia z familji Zzdebskżch herbu Pomian - 
przydomku Guz; c) Dowód, że kandydat jest uczniem 
wyż rzeczonej Szkoły, lub że jest usposobionym do słu= 
chania w niej nauk, które to dowody, Nadzorca obowią” 
zany jest przesłać wraz z swoją opinją Dyrektorowi 
Gimnazjum’ Gubernjalnego w Lublinie, a ten näs p 
przedstawi to wszystko Kuratorowi do decyzji Tai 
szawa, dnia 23 Maja (4 Czerwca) 1856 r. — Radca taj- 
ny, Muchanow. É 


Zarząd Warszawskiego Ober-Policmajstra, wezwał 
P: Barbarę Hanicką, wdowę po Asessorze Kollegjalnym, 
b. Sztabs-Lekarzu w Wojennym Zowśckżm Szpitalu, któ- 
ra podawała rosbę względem syna swego Józefa, Pra- 
porszczyka Wojsk CEsaBsko-Hossyjskich, ażeby w wra- 

„ snyminteresie zgłosiłasię do Zarządu Policji. 

Wyjechali zWarszawy: JW. Frołow, Jenerał-Adju- 
tant JEGO CESARSKIEJ MOSCI, do Brześcia-Lite- 
wskiego, 130. Xiążę Golicyn, Vligel-Adjutant" JEGO 
CESARSKIEJ MOŚCI, do Petersburga: 

Złożono w Rędakcji Kuzjera: od L. £. rs. 2, na 
światło przed statuą MATKI BOZKIEJ przed Kościo- 
łem XX. Kapucynów.— Od M. M. kop: 30, na światło 
przed statuą. MATKI BOZKIEJ, przed Kościołem XX. 
Reformatów.— Od P. S. kop: 50, na powyższe światło 
przed Kościołem XX. Reformatów, i po kop: 50 na 

" światło przed MATKĄ BOZKĄ i Stym FELIXEM, przed 
Kościołem XX. Kapucynów.— OQS. R. kop: 25, na po- 
wyższe światło przed Kościołem XX. Heformatów, i 
kop: 15, na powyższe światło przed Kościołem XX. Ka- 
pucynów.— OdK.R.kop: 50, dla Agn: Szydłowskiej, 
matki bliźniąt, zamieszkałej pod strychem przy ulicy 
Bugaj Nro 259T; kop: 25, na powyższe światło przed 
Kościołem XX. Reformatów, ikop: 25 na powyższe 
światło przed Kościołem XX. Kapucynów. 

Wczoraj w dalszem ciągnieniu 5ej klassy /oterji klas- 
sycznej, odbytem w zwykłym porządku t w obec dele- 

wanych ze strony Władz Rządowych osób, oraz za- 

oszonych Obywateli miasta, mianowicie WW. Dzzar- 
kowskiego i Jaroszyńskiego, padła jedna z znaezniej- 
szych wygranych to jest rs. 25,000 na Numer 3,293, 
wzięty adi kantorze Gźntzberga w Między- 
rzecu. Ogólny odgłos ze strony obecnych powitał tak 
znakomitą wygranę, i jednocześnie wysłana sztafeta, po 
niosła tę szczęśliwą wiadomość do Międzyrzeca. Co się 
tyczy znaczniejszych wygranych, te padły jak następu- 
je: Rs. 500, na Nr 18,641, */, u Nelkena w Warsza- 
wie. Po rs. 200, na Nra: 2,485, 7/4, u Izaaka Margu- 
liesa w Warszawie; na Nr 2,881, / u Aronsohna 
w Kałwarji; na Nr 2,913, 5/,, u Nelkena WWarsza- 
wie; na Nr 3,993, 5/5, a Nełkena w Warszawie; na Nr 
40,610, 5/,, u Neikena w Warszawie; na Nr 12,881, 
Tis, uWejłanda w Zgierzu; na Nr 13,245, 5/„, u Her- 
%za Kohna w Bialy; i na Nr 19,809, 5/,, u Debinskiej 
w Łodzi. Po rs. 100, na Nra: 3,118, 5/,, u Rosena 
w Warszawie; na Nr 3,199, */, u Rosena w Warsza- 
wie; na Nr 1,600, 5/., w Kantorze Głównym; na Nr 
11,876, 5/,, u Górskiej w Warszawie; na Nr12,451,*/5, 
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u Elecknowiczaw Łowiczu: na Nr 44,298, ?/z u San- 
dera w aku m Mop j Uy 2 
Adryańskiego w Warszawie; naNr 15,509, 5/;, w Kan- 
torze Głównym; na Nr 18,587, 5/,, u Nusshauma | 
w Warszawłć; na Nr 19,695, */,, u Reynera w Lubli- 
nie; i naNr 20,348, */,, uNelkena w Warszawie. Reste 
tę wygranych, objaśnia dołączająca. się przy niniejszem 
dla wszystkich bez wyjątku Prenumeratorów, tym- 
czasowa tabelka. 

Kto się chce dowiedzieć, jak się u nas żenią, niech 
zajdzie do xięgarni PP. Kłukowskiego i Rafalskieg, 
przy ulicy Miodowej, a znajdzie tam dziełko w jednym 
tomie, czyli obrazek spółczesny, pod tą samą nazwą Ja 
wyżej. Utwór ten napisany przez L. Sz:, wydany zosta 
we Lwowie nakładem Kal/enbacha. 

Maj t.b. był niepogodny, chłodny, wietrzny, w deszc? 
obfity. Pierwsze dwa dni były ciepłe, następne sze 
chłobne, ostatnie 23 dosyć ciepłe, -w ogóle o 0,T stop: 
R. chłodniejszy niż zwykle. Srednia temperatura całego 
miesiąca jest 10,08 stop: R.; największe ciepło dochó* 
dziło 21,9 stop: R. d. 30 po południu; najmniejsze 1, 
stop: R. d. 6 z rana. Trzy dni 11,12, 13. (S$. MAMERTA; 
PANKRACEGO, SERWACEGO), które zwykle bywają chło” 
dne, w tym roku przeciwnie były od pierwszych dzie” 
sięciu dni cieplejsze. Dzień 6 osobliwie był chłodny 
z rana termometr pokazywał tylko 1,2 stop: R. ciepła 
a średnia temperatura całodzienna wynosi tylko 38 
stop: R. wyżej zera. Barometr utrzymywał się nizko; 
średnia jego wysokość miesięczna jest 27 cali 6,88 lin: 

ar: o 1,22 lin: par: mniejsza od normalnej- Stan nieba 

ył niepogodny i-zmienny; dni pogodnych było 2, nA 
pół-pogodnych 10, pochmurnych 19, dni deszczu 18, 
gradu I, grzmotów 2, wichrów 2, wichrów mocnych 
12, wiatr panujący, zachodni. Wilgotność powietrza 
średnia mięsięczna jest 73,1 na 100, o 4 setne większa 
od normalnej. Dni 25 i 26 odznaczały się obfitym de- 
szczem. dlość wody spadłej z deszczem, wynosi C0 
do wysokości 32,23 lin: par:, o 6,ł6 lin: par: więcej n 
zwykle. Stan wody naWżs/e pod Warszawą najwię- 
kszy dochodził stóp 8 cali 6 d. 30, najmniejszy stóp 3 
cali 7 d. 15 i 16. JĄ 

Dzienniki austyjackie chwalą wystąpienia Artystów 

òlskiċh pod dyrekcją P. Pfetfer, na teatrze an def 

ien w Wiedniu. Szezegółniej przyznają zalety Pannie 

Radzyńskiej. (Jest to dawna ficzemiica Szkoły drama” 
Warszawskiej, i znana na scenie tutejszej). p” 

W dniu onegdajszym, Antoni Lewandowski, W słu 
zbie za stangreta pod'Nr.1404 zostający, lat 40 liczący, 
tak szkodliwie'przez konia kopytem uderzony został, iż 
na miejscu życie postradał. 2 j 

Na wzór zagranicznych fortepjanów, mamy obecnie 
skład zagranicznych mebli. Nie mamy tu zamiaru ubli- 
żać naszym PP. Stolarzom, którzy jakto włademo wszy” 
stkim, do doskonałości posunęli swą Sztttkę, ale słost* 
ność nakazuje nam oddać sprawiedłiwość i zagranicz” 
nym tego rodzaju wyrobom, których skład świeżo 07 
twarty został na Im pea w domu JW. Hrymiegiczt, 
przy ulicy Miodowej Nr'484. Są tim rzeczy wiście przed- 
mioty, godne obejrzenia i wzmianki. Biófka, szafy, kre- 
dense, stoły i stoliki orzechowe, palisandrowe i maho- 
niowe, massive lub fornirowane, wszystko to, wykon- 
czone z taką sumiennością i elegancją, żenie do'życze” 
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nia niepozostawia. Dodajmy do tego fotele, krzesła, 
sofy, lub kozetki, słowem wszystko co do umeblowania 
Wspaniałego apartamentu należy, a poweźmiemy Wyo- 


rażenie o bogactwie tego nowego składu, na pochwa- , 


łę którego i to jeszcze dodać można, że ceny nieodstra- 
Szą nikogo. | 


Kąpiele w S/awinku otwarte zostały, już dnia 16go 
wietnia r. bu; uczęszczane są równie jak w roku ze- 
szłym, a co dowodzi skuteczność tych kąpieli, te bardzo 
liczne przykłady wróconych do zdrowia osób, powinny- 
Y zwrócić uwagę bliższych mieszkańców Lublina po- 
trzebujących kuracji, na miły Sławinek, gdzie oprócz 
żelaznego źródła, piękna okolica i zdrowe powietrze wie- 
e dopomagają do odzyskania zdrowia tego nieocenione- 
80 skarbu. — M. S. 


Dnia 30 Maja r. b., około wieczora, w przejeździe 
„bryczułką pragską od mostu ku rogatce Petersburg= 
skżej, uroniony został nosi-grosz. z kilkudziesięciu ru- 
lami sr: w biletach Bankowych, i nieco drobnemi pier 
Diędzmi, z których w'drodze przygotowano nalężytość 
dla. dorożkarza. Po przybyciu na miejsce, zguba wkrót- 
tę dostrzeżoną została;. ale już bryczułka z przed domu 
znikła i niewiadomy też był jej numer, bo znak z nim 
nie był jakoś widoczny. Bez, straty więc czasu, poszko> 
dowany z zbyt małą, nadzieją puścił się per pedes ku 
miasteczku, szukając owej bryczki, jak wiatru. po Swie- 
cię, i czyli. pie pozna powożącego, na „którego. wpra- 
wdzie. wśród drogi tylko na plecy patrzał. Dociera- 
jąc tak ku stacji bryczkowej przy moście, z kąd dla 
pospiechu niedawno odjechał, spostrzega jadącego na- 
Przeciw siebie; przy mijaniu, woźnica i piechotny spoj- 
Xzeli po sobie w oczy i poznali, że się nawzajem szuka- 
34. Po:kilku pytaniach, woźnica: opowiedział: że.powró- 
©iwszy na. swe stanowisko przymostowe, spostrzegł: o- 
Wo. schowanie z pieniędzmi, i że jedzie właśnie w tam- 
tę stronę zkąd. dopiero co przyjechał, aby; je oddać, 
omyślając się czyje są. I rzeczywiście poszkodowa- 
ny znalazł w portmone zgubione pieniądze nawet nie- 
naruszone, a czyn tak szlachetny i moralny Kazimierza 
Bierleczyńskiego, mieszkańca Pragi pod N? 428, utrzy- 
mującego bryczkę z Nrem 15, lubo w inny sposób Już 
Wynagrodzony, zasługuje wszakże, aby i do publicznej 
Wiadomości był podany dla przykłada drugim paśla- 
owania go. w podobnym razie. Spodziewamy Się, Ze 
nie jedenipo przeczytaniu tego, za przybyciem naPrag£ 
Wrazie potrzeby. bryczki, zażąda przedewszystkiem 
Nru 15go. i 
Doświadczywszy długiego pasma cierpień dolegliwej 
choroby, choć niewprawna w sztuce pisania, pierwszy 
Taz biorę pióro do ręki, by uczuciem wdzięczności m; 
pełnione serce, w szezerem wylać podziękowaniu Tobie 
Czcigodny Lekarzu Śwżęcicki. Po dwa razy z objęć 
śmierci Twoją biegłością w sztuce lekarskiej wyrwana; 
nie mogę Ci szanowny dobroczyńco inaczej wynagro” 
dzić; jak publicznem: wdzięczności: objawieńiem. Być 
może, iż skromność Twoją obrażę, może i miłości TWo- 
jej własnej niezadowolę; daruj wszakże tej, która z Two= 
Jej-łaski cieszy się jeszeze widokiem miłego wiosennego 
a, i niemoże milezenia sercu swojemu nakazać: "a 
nięznam się na tajemnicach nauki lekarskiej, nieumiem: 


toztrzygnąć szczęście, czy biegłość'więcej stanowi a 


kiedy po'dwa razy, po długich i niewypowiedzianych 
cierpieniach, gdy już pot śmiertelny ciało oblewał, gdy 
pomroką zachodziły oczy, gdy przytomność umysłu już 
się w ostatni duszy zakątek cofała, gdy już, już ostatnia 
miała uderzyć godzina, natchnienie Twoje Szano: 
Mężu, śmiałe pociągnienie pióra, wstrzymuje śmierć, 
wraca życie, i wkrótce pożądanem zdrowiem cieszyć się 
pozwala. Takich przypadków zdumiewających, a dobrze 
mi wiadomych, ja bym kilkanaście wyliczyć potrafiła. 
Oto naprzykład dziecię, jedyna i ostatnia pociecha Ro- 
dzieów, z łaski czcigodnego Lekarza Swżęcickiego ży- 
ciem i czerstwem zdrowiem cieszy Rodziców. Innych 
nie chce poruszać przypadków, boi tak już lękam się, 
żebym nie oburzyła delikatnych uczać Twoich szanowny 
Mężu. Napomykając o tem, innej nie miałam myśli, jak 
nastręczyć, równie jak ja, cierpiącym, środka niemyłnego 
ratunku, Pewna jestem, iż kazdy rozpaczłiwą chorobą 
dręczony, równą. jak ja wdzięczność uczuje, z podo- 
bneni mojemu. rozrzewnieniu wspominać ` będzie- to 
szanowne imię, i dla tego jedynie, dla korzyści cierpią- 
cych, mieszkanie jego wskazuję, róg ulicy Freta i Diu- 
giej. Ts K. ; 

Z Łukowa,— Jeszcze nieukoiliśmy smutku po stracie 
ś.p. Emilji z Ruszkowskich Rzewuskiej, o której: sko- 
nie podakóy wiadomość w Kutjerze Warszawskim 
N? 52; a znów boleśny i nader silny: cios uderzył miasto 
nasze i jego okolice. Wd. 6 Kwietnia b. r., po krótkiej 
chorobie, przeniosł się do wieczności, w m- roku 
życia, Małżonek jej, ś. p. Antoni Rzewuski, Naczelnik 
Powiatu Łukowskiego, ozdobiony Znakiem Honorowym 
za lat XV nieskazitelnej służby. Z kolei przeszedłszy 
niższe stopnie urzędu, sumiennem spełnianiem onych 
obowiązków i prawością charakteru, potrafił sobie o 
tyle: zjednać zaufania Władzy, iż od lat już kilkunastu 
dosłużył się stopnia Naczelnika Powiatu; godzić obo- 
wiązki służbowe z stosunkami obywatelskiemi, być 
kolegą i przyjacielem dla podwładnych, bliźnim: dla 
wszystkich, oto'była zasada całego jego życia; jaksię 
też z tego wywiązał $, p. Antoni; poświadcza to aż nad- 
to rozgłośna o nim opinja; bo któż nieznał, albo przy- 
najmniej nie słyszał o Antonim Hzewuskim; jego do- 
broć i prawość ujmowała od razu serca wszystkich, i 
kto go tylko poznał, zapomnieć nie mógł, sercem i du- 
szą przywiązał się już do niego. To też zbyt okropną 
boleścią i głębokim smutkiem, cios ten napełnił serca 
wszystkich; tkliwy też zaiste i rzewny był obrzęd po- 
chowania zwłok jego. Duchowieństwo; Obywatele, 
Wojskowi, Urzędnicy, ludzie rozmaitego stanu, więku 
i wyznania, w licznem nader zebraniu, z szczerym smi- 
tkiem i żalem odprowadzili go na wieczny spoczynek; + 
trumnę z drogiemi tyle zwłokami, z ramion: Urzędni- 
ców; prawie zerwali Obywatele ziemscy, sami ją niosąc 
na swych barkach do grobu; jakby zazdroszcząc tej 0- 
statniej  pośmiertnej usługi, i jakby ona do nich tylko 
należała. Nie'było tu Familji, bliższej, dalszej, obcych, 
bo wszyscy byli jakby: tylko jedną Rodziną, wszyscy 
wspólną boleścią przejęci; i te same łzy żalu, jakie pły” 
nęły z ocz Braci i Krewnych, płynęły z oczUrzędników, 
Obywateli; płynęły z ocz ludzi obcych, a nawet ludzi 
innego wyznania, bo dla wszystkich równą il wspólną 
była strata Człowieka bliźniego Chrześcjanina. Spokój 


n ego duszy. | Ak | 


S. p. Franciszka z Maciejowskich Jerzmanowska, 
Wdowa po ś. p. Kuratorze b. Szkół Kałisko-Wojewódz- 
kich, wczoraj zmarła w wieku lat 54. Stroskane Dzieci, 
wraz z Wnuczką, zapraszają Krewnych, Przyjaciół, i 
Znajomych, na wyprowadzenie zwłok jutro, z Kaplicy 
XX. Karmelitów przy ulicy Leszno, o godz: 5ej po połu- 
dniu; i na Nabożeństwo żałobne w przyszły: Wtorek 
o godz: 10ej z rana. 

Dnia 10go b. m., to jest w przyszły Wtorek, jako 
-w dniu imienin ś.p. Bogumiły z Skarzyńskich Duszyń- 
skiej, odprayi się Msza Sta w Kościele XX. Kapucynów 
o godz: litej z rana, za spokój Jej duszy. 

Jutro, jako w rocznicę śmierci, $. p. Ludwiki Cźcho- 
ehiej, odbędzie się żałobne Nabożeństwo w Kościele XX. 
fieformatów; na które, pozostały Mąż, wraz z Córką, 
zaprasza Krewnych i Przyjaciół. sę 

D. 30 Kwiet: r.b. umarł, opatrzony SS. SAKRAMEN- 
TAMI, przeżywszy lat 79, ś. p.JW. Leon Niemirowski, 
Sędzia Pokoju w Powiecie Chełmskżm,: Pan na Nowo- 
szołkachi Trampolu, które od lat 50 dziedziczył. Leon 
Niemirowski urodził się roku 1177 na Wołyniu, w do- 
brach dziedzicznych Parwańcze, z Ojca Ludwika Wie- 
mżrowskiego, PodstolegoSanockiego, z Matki Teressy, 
z Xiążąt Barbaszów na Litwie. 

Dnia 8. b. m., z żalem Rodziców rozstał się z tym świa- 
tem Sewerynek Bauman, zaledwie lltą rozpoczynają- 
cy wiosnę. Jakkolwiek krótką była ta wędrówka je- 
denasto-tetniego dziecięcia, ale nacechowaną została 
wszystkiemi zaletami, jakich tylko potym wieku wyma- 
gać możemy, i dla tego zbyt wczesna strata, nie tylko 
dotknęła Rodziców, i pozostałą siostrę i brata, ale ró- 
wnież tych wszystkich, którzy spoglądali na wzrost tak 
młodej, a tak pięknej latorośli. Te kilka słówek niech 
ciągle nad mogiłką Seweryna świecąc, staną się dla je- 
go rówienników przykładem, bo nie żal zgasnąć, kiedy 
po-za nami zostawiamy wspomnienie.— Z. 

Z mocy decyzjiJO. Ńięcia NAMIESTNIKA Królestwa, mia- 
nowani, zostali przez Kommissję R. S. W. i D., Człon- 
kami Dyrekcji Wyścigów Konnych i Wystawy Zwierząt 
Gospodarskich, stałymi: Michał We/żnowzcz, Naczelnik 
Biura Dyrektora Stada Rządowego Koni, i Otto Ezch/er 
Dyrektor Warszawskiej Szkoły Weterynaryjnej; do 
nowych wyborów: Eustachy Hr: Wodłowicz, Dziedzic 
dóbr Motwica, i Wacław Łuszczewskt, Radca Dyrekcji 
Ubezpieczeń. jar, 

Dnia 10go b. m. o godzinie 10tej z rana, to jest dru- 
giego dnia Świąt Szebuotk (Zielone, Świątki), odbędą 
się w Synagodze przy ulicy Na/ewki N° 2251 ab, Mo- 
„dlitwa z chórem, i *kazanie dla Izraelitów w języku 
polskim. j 

Przy jednym z numerów tygodnika p. n, Przyroda 
ż Przemysł, wychodzącego w Poznaniu, dołączony zo- 
stał prospekt na nowego Ziemianina, pismo 'poświę- 
cone rolnictwu i przemysłowi. W ogłoszeniu tem, czy- 
tamy: »Postanowiliśmy wydać nowe czasopismo gospo- 
darskie pod dawniejszą nazwą Ziemianina, dla zacho- 
wania pamięci pisma, które w ostatnich latach tyle przy- 
łożyło się do postępu gospodarstwa w W. X. Poznań- 
skiem:” Głównym celem nowego Ziemianina będzie 
nietylko krajowe, ale i zagraniczne wiadomości go- 
spodarskie szanownym Czytelnikom. przekładać. Kor- 
respondencje prosimy nadsyłać franco do Ignacego 
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Sczanieckiego. w Łaszczynie pod Rawiczem, Kamila 
Zakrzewskiego w Mszyczynie pod Dołskiem, lub też 
do xięgarni Ludwika Merzbacha w Poznaniu. Ziemia” 
nin wychodzić będzie co trzy miesiące w poszytach 6 | 
do Smiu arkuszowych. W tym roku pierwszy zeszył | 
wychodzi: 1ógo Maja, drugi 15go Lipca, trzeci 1580 
Października, i 4ty l5go Grudnia. Przedpłata roczna 
na cztery zeszyty wynosi talarów dwa i lał Takową 
przyjmują wszystkie Xięgarnie i Urzędy Pocztowe kra | 


Jowe i zagraniczne. p 

Redakcja Gażety Codziennej ogłosiła, że w nastę” 
pnym kwartale zamieści powieść jednego z najćelniej” 
szych autorów naszych Zygm: Kaczkowskiego, pod tý 
tutem Starosta Hołobudzki, i wymieniła nazwiska wie” 
lu zasłużonych pisarzy, którzy ją swojem współpre” 
cownictwem wspierać będą; w ich liczbie znajduje się 
W. A. Maciejowski, K.Wł: Wójcicki, Alex: Przezdztecki, 
Dr Tripplin, F.S. Dmochowski. Mimo powiększenia for” 
matu, co już od miesięcy czterech nastąpiło, cena prenu- 
meraty pozostaje taż sama, jak byłą dawniej, to jes 
w Warszawie rs. 1 kop: 50; na stacjach Królestwa i Ce” 
sarstwa, sr. 2 kop: 70; a w osobnych kopertach, rs.3 
k.10. Dalecy od współzawodniczenia z tego rodzaju pis“. 
mami, z wszelką bezstronnością oddajemy sprawiedli- 
wość ich działaniom i ich postępowi i dla tego szczerze 
wyznajemy, że, czy to pod względem literackim, czy 
w korci dotyczących się ważnych kwestji dobra 
publicznego, czy nareszcie w tygodniowych zarysach, 
Gazeta Codzienna wyraża własne niezależne zdanie, 
wolne od przesady i koterji. Z tych to powodów Gaze- 
ta Codzienna zasługuje na uwagę i życzliwość po- 
wszechną. 

Z nowości muzykalnych, wyszły : Wspomnienie ba- 
lu Szlacheckiego; kontredanse (Friedrichs- Wilhelm'8 
Quadrille) przez Bilse, grane nabalu Szlacheckim d. 26 
Maja r. b., cena k. 30; i Modlitwa dziecięcia za Rodzi- 
ców, śpiew religijny dla dzieci, z towarzyszeniem forte- 


* pjanu przez Wil: Troschel, cena kop. 15, a to nakładem 


składu nut muzycznych G. Senewa/da. Xięgarnia ta, 07 
trzymała także drukowaną za granicą nową kompozy” 
cję na fortępjan Józ: Nowakowskiego, p. t. Barcarolle, 
ofiarowana swemu przyjacielowi A. Hense/fowi, dzieło 
42; cena'k. 45. 

Jedna z większych Xięgarń w. Lipsku, posiada sła- 
wne dzieło Cuvżera, pod tyt: Le règne animal distri- 
buć d'apres son organisation, zawierające 11 tomów 
textu i 11 tomów rycin kolorowanych, kosztujące w Pa- 
ryżu przeszło 1310) franków. ' Panowie Amatorowie, ży- 
cząćy sobie nabyć powyższe dzieło po cenie zniżonej, 
zgłosić się raczą do Xięgarni Seznewalda. 

Kurs wczorajszy : za pół-imperjały, żądają rs. 5 kop: 
19; za obligi Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs, 85, 
wartość kuponu kop: T44/,; za listy zastawne Iligo 
Okresu oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 86:/,, dają » 
rs. 14 kop: 84*/,, wartość kuponu kop: 27/,; za Ros- 
syjską pożyczkę z r. 1854 oprócz kuponu, żądają rs. 
99 kop: 72; z r: 1855 żądają rs. 100 kop: 22, wartość 
kuponu kop: 767/,. ą i 

Na jarmarku na wełnę w Swidnicy, ceny tego pro- 
duktu płacone były znacznie Wyższe niż w r. z.; na weł- 
nach ordynaryjnych i średnich, po 5 do 7 talar:; a na 
cienkich, po 10 talarów. vii 
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Na wczorajszym benefisie Panny Adeliny, w Cyrku 
enza, na placu Zielonym, wszystkie prawie miejsca 
zajęte zostały. Publiczność dobrze przyjęła tak benefi- 
Santkę, jako i inne występująceosoby.—Dziś, 4/4, ogier 
Siwy arabski, chodzić będzie po 14 stopniach wschodów 
tam i napowrót, przodem i tyłem, poczem zatrzyma SIĘ 
üa wzniesieniu 11 stóp wysokiem; pośród fajerwerku. 
adto, wystąpią: Arabeska klacz siwa arabska, jeżdżo- 
na przez P. E. Renza; Montego, koń wyjskowy, jeżdżony 
przez Pannę Adeline; Al Monsor i Emir; dwa ogiery 
Arabskie, jednocześnie przez P. E. Renz wprowadzone; 
Grande Quadrille de fleurs, par 4 Cavaliers et 4 Da- 
mes. 

Wczoraj w Teatrze Wielkim. przywołani zostali: po 
amie Życie Szulera, Panna Pałźńska 4-kroć, PP. 
ołkowski 5-kroć, Rychter, Stolpe i Ckomanowski po 
kroć, i Panna Swzergocka. 


ANGLJA. Londyn, 3go Czerwca. = Times donosząc 
0 nieporozumieniach z Stanami Zjednoczonemi, oświad- 
cza, że oddalenie z Washingtonu P. Crampton, i konie- 
czny zaraz potem wyjazd z Londynu P. Dallas, Posła 
Amerykańskiego, nie sprowadzi nieodzownie stanu wo- 
lennego, ani też będzie wstępem do tak strasznej klęski. 
Anglja może żyć w pokoju z Ameryką bez reprezenta- 
cji dyplomatycznej, anawet, według mniemania Timesa, 
rzeczy stanęły na takiej stopie, że nieobecność Posłów 
w stolicach, zmniejszyć tylko może obawę niebezpie- 
czeństwa.— Kollegjum Wellingtona, do którego wczo- 
raj Królowa położyła kamień węgielny, leży 0 sześć mil 
ang: od Sandhurst. Pomieści ono 200 wychowańców. 
(St: Anz:). 

Izba Wyższa roztrząsała wczoraj bil o oddawaniu mło- 
dych przestępców zaraz do szczególnych domów po- 
prawy. — Xiążęta Fryderyk- Wilhelm Pruski i Rejent 
Badeński, kreowani będą jutro w Oxfordzie na hono- 

owych Doktorów Prawa. (N. Pr: Zig). 

Londyn, 4go Czerwca, (wiado: telegr:):— Times do- 
nosi, iż wiadomość o odesłaniu P. Crampton, Posłowi 
Angielskiemu w Washingtonie, paszportów, lada dzień 
tu. przyjdzie, i że najpóźniej w dwa tygodnie potem, Ẹ. 
Dallas opuści Angfję.— Projekt upoważniający rząd 
do mianowania kilku biegłych prawników Parami do- 
żywotniemi, został wczoraj zatwierdzohy w Komitecie 
lzby Wyższej. (Neue Pr: Ztg). 


- Avsrnja. Wiedeń, 4go Czerwca, — Wspominaliśmy 
już kilkakrotnie o depeszy okólnikowej austrjackiej, 
W przedmiocie spraw Włoskich. Rozesłaną ona została 
nie wszystkim ajentom -Ausżzjż za granicą, lecz tylko 

osłom uwierzytelnionym przy Dworach : Rzymu, Ned- 
polu, Florencji i Modeny. Depeszę pomienioną ogłosi 
ła w zupełności Pow; Gaz: Augsburgska. Austrja sta- 
je tam w obronie swych praw przeciw roszczeniom Hr: 
Cavour, i zaprzecza mu prawa ogłaszania się opiekunem 
Włoch. Z drugiej strony znowu, Hr: Buo/ oświadcza, 


że Gabinet Wzedeńskż nie będzie tamował bynajmniej ` 


rządom Włoskim drogi do słusznych reform, z czego 
wynika także, iż Austrja przedsięweźmie ze swej strony 
stosowne reformy w Lombardji.— Baron S. Sina utrzy” 
mywać będzie dalej dom handlowy swego zmarłego 0J- 
ca, w spółce z.swym stryjem, Baronem Janem Sina. 


Słychać, że Minister skarbu Baron Bruck, poda się do 
dymissji. (Neue Pr: Ztg). , o 

Xiążę Józef-Napoleon Bonaparte wyjechał do Berli- 
na. — Wczoraj przybył tu z Bruzelli nowy Poseł 
Szwedzki przy Dworze Wiedeńskim, v. Wedell. (Schl: 
Zeitung). j 

FRANCJA. Paryż 3go Czerwca.— Przypuszczają tu, 
iż Cesarz korzystając z pobytu u wód P/ombieres, zrobi 
wycieczkę do Nżemżec, a nawet może się zobaczy z Ce- 
sarzem Austrjackam i Królem Saskim. Monarchowie ci 
zostaliby zaproszeni do Paryża.— Xiążę Napoleon, ma 
udać się 15: b. m., to jest nazajutrz po Chrzcie Następ- 
cy Tronu, w podróż do krajów północnych. — Nuncjusz 
PAPIEZKI Marg: Sacconi, wyjechał 31 z. m. do Marsyłje 
naprzeciw Kardynała Patrizzi. W razie zebrania się na 
uroczystości Chrztu wszystkich Biskupów Francji, li- 
cząc w to przybyłych z Algieru i Ajacco, z wyjątkiem 
osad, zgromadziłoby się ich 83 w Paryżu. — Każda 
z gospodyń balu, mającego być danym w ratuszu d. 14 
b. m., otrzyma od miasta w podarunku brylant wartości 
6,000 fr.— Przed 3ma dniami, zmarł w Wersalu, bę- 
dąc mało komu znany, Hr: de Bombelles, po Napołeo- 
nie Iszym i Hra: Neipperg, trzeci mąż Marji-Ludwiki. 
Był on bratem Guwernera teraźniejszego Cesarza Au- 
strjackiego.— Cesarz zwiedzając Zugdun i okolice po- 
wodzią dotknięte, dał z własnej szkatuły 100,000 fr. na 
wsparcie mieszkańców dep: Rodanu, a 25,000 fr. dla 
mieszkańców dep: /zery. (Nord). 

Xiążę Oskar Szwedzki opuścił wczoraj rano Paryż, 
udając się do Brest i Cherburg, zkąd w Sobotę wróci 
doParyża.—Cesarz dziśudaje się do Lugdunu i Valence. 
— Mennica Paryzka wybija ładne medale na pamiątkę 
Chrztu Następcy Tronu. (Ind: Bel:). 

Dekretem z dnia wczorajszego, Cesarz postanowił aby 
rozdano 300,000 fr., jako wsparcie dla ubogich powodzią 
dotkniętych.— Ciało Prawodawcze obok zatwierdzenia _ 
kredytu dwóch miljonów fran: na tymczasowe wsparcie 
poszkodowanych wezbraniem rzek, uchwaliło także po- 
bór w roku przyszłym 100,000 spisowych z klassy 
1856 r. (St:Anz:, 5 

„PRUSY. — CEsARSKO-Rossyjskć Minister Spraw Zagra: 
Xżę Gorczakow, wyjechał ztąd do Wiednia. (N.P.Z.). 

„WŁOCHY. — Z Rzymu 31go Maja donoszą, że za dni 
kilka Legat Kardynał Patrizzż odpłynie ztamtąd do 
Francji. Oprócz własnoręcznego lista Papieża do L. 
Napoleona i jego Małżonki, wiezie on dla tej ostatniej 
kosztowną złotem haftowaną przepaskę z herbami Pa- 
PIEZKIEMI i Cesarskiemi, zdobną brylantami, perłami i 
rubinami, oraz etruski wazon złoty z różą; dla Cesarza 
postument z lapis lazzuli z herbami; a dla Następcy Tro- 
nu medaljon stosowny, otoczony drogiemi kamieniami. 
Dla Dygnitarzy Frańcuzkich są przeznaczone inne me- 
dale. (N. Pr: Żtg). - 3 

Rzym, (wiad: telegr:). — Dnia 34 Maja wieczorem, 
przybył do Turynu Jenerał Alfons Za Marmora. (Schl: 
Zeitung). ; 

TuvRcJA. Konstantynopol, 28go Maja. — lnternun- 


„cjusz Austrjacki, Baron Prokesch, wrócił tu zujść Pu- 


naju. — Muchlis Basza (Stourdza), został mianowany 
Członkiem Kommissji granicznej Bessarabskiej. Tis 

iadomości z prowincji są zaspokajające. W 774705 
panuje cholera. (Schi: Ztg). 


Rozwairości. — Skarby Wiedeńskiej: Bibljoteki Na- 
rodowej, powiększyły się tak znacznie wciągu stu trzech 
lat jej istnienia, że zabrakło już miejsca na złożenie na- 
pływających: codziennie nowych dzieł. Cesarz polecił 
zatem rozszerzyć: gmach: Bibljoteki, i przeznaczył do 
tego zabudowanie pod salami Bibljoteki, gdzie dotąd'sta- 
ły paradne powozy Cesarskie. — Dzienniki francuskie 
zamieszczają obszerne sprawozdanie 0 rozbiciu się: sta- 
tku kupieckiego Angielskiego The Cłake, który płynąe 
do Ameryki w/dniu 26 Lutego, zaskoczony był w bliz= 
kości: Bermudów: straszliwą: burzą, w skutku ktorej, 
wszystkie zasoby: zatopione zostały. . Siedmiu ludzi u- 
marło z głodu, reszta przez 17 dni krążyła po morzu na 
terenie statku na los wiatru i bałwanów, bez ja- 

a i wody, póki ich nie zabrała goeletta francuzka Pż- 
geon. Wśród tego czasu; widzieliskilka statków płyną” 
cych zdala, lecz nie spostrzeżono ich.  Nieszczęśliwi ci 
chwytalisię z głodu ciał zmarłych towarzyszów swoich, 
a kiedy ich:zabierano: na statek franeuzkś, wielu: znich 
zaledwie dawałó znaki życia.— Jeden z najzdolniejszych 

isarzy dramatycznych węgźerskich, Antoni Beremyś, 
jadąc z Stuh/weissenburga do Pesztu, wyskoczył z po- 
wozu, który konie uniosły, i ciężko pokaleczony w gło- 
wę, umarł 3go z. m. w Teleny, gdzie. go opatrywano+— 
Gazety amerykańskie donoszą, że w jednem tamtejszem 
mieście, kucharki odbyły meeting, na którym jednozgo- 
dnie uchwaliły, aby: 1) wstępując do służby, każda ku- 
` charka otrzymywała mieszek dla oszczędzenia: swych 
přue, wachlarz dla ochrony twarzy, i butelkę dobrego 
wina dla ochłody od ognia; 2) aby jadała u stołu razem 
z Państwem; 3) aby godzir służebne dla kucharki, by» 
ły od Bej rano do Żej povpotudniu, resztę zaś cząsu ma 
każda taka kuchenna Westa/ka w swym buduarze prze- 
pędzić; 4) miłostki ustają być wykroczeniem, a dobór 
i liczba kochanków idzie według woli każdej; 5) w Nie- 
dzielę nie się. w kuchni nie gotuje; 6) na każdy tydzień 
dwie Niedziele mają przypadać; 7) we Wtorek kuchnia 
sposobi się na zimno;,8) kucharka idąc na teatr, poży- 
cza sobie u Pani swej łorynetki; 9) występując ze słu- 
zby, pisze sama „sobie świadectwo, Państwo zaś tylko 
je podpiszą i pieczęcią potwierdzą. — Czemu to miast 
niebudują na wsi, kiedy tam Jest tak świeże i czyste po- 


wietrze. 
s SZ A RA, DA. 
* Pierwszych wstecznie, gdyś koniecznie 
Przyrzekł ścisłe. uiszczenie; 
To bezpiecznie, spełniać grzecznie 
Raz już dane przyrzeczenie. 
Drugich pierwszych miejsce bywa 
W instramentów rzędzie znanych, 
Na nich zwykle smętnie grywa 
Krocie głupców zakochanych. 
Wszystkie są, jak dobrze wiecie, 
Wszędzie, i na wszystko w świecie, 
W miastach na nie stawią śmiało, 
Nawet duszę, nawet ciało. 
(Zeszła Szarada, Piękności). 


: PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Arkuszewski Konst: Oby: z Grabie ur 440; Alexandrowicz Stan: 
Oby: z Chocimowa nr 1070; Chmielewski: Rorneli Ob: z Paplina;ńr 
585; ChociszewskiJan Oby: z Radomianr 585; Francel Adolf Dokt; 
z Petersburga ur 625; Grodziński Władz Oby: z Dębowej góry nr 
466; Rurdwanowski Dyonizy Oby: z Qsin nr 584; Łempicki Konst: 
Oby: z Płocka nr 489; Morawski Fran: b. Rotmistrz z Brzezna nr 
416; Wojczyński Kacper Oh: z Piotrowie nr 634. 
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Wryjechali: Ciesielski Józ: Ob: do Gaju; Goskowski Fran: Oby: 
do Płocka; Karczewski Fran: Oby: do.Chrzankowa; Rzuchowśś 
Walery Ob: do Pułtuska; Turkułł Tade: Ob: dolawowa.— Andrzej: 
kowicz Wła: Ob: do Cesarstwa; Katerla Fran: Ob: do Wożnik; Łe 
szezyński Ign: Ob: do Belna; Woroniecki Jere: Xżę do Huszlewa:— 
Blumer Jau Ob: do Osin; Czechowski Adam Ob: do Lachowa; Roso- 
budzki Edw: Oby: do Badzynka. j 

Przyjechali koleją żelazną : Koniecki Alex: dym: Porucz: Wojsk 
Pruskich z Berlinanr 585; Lieber Ernest Inżen: z Wiednia nr 60% 
Morkowscy Wikt: Urzęd: Pruski, i Fel: Dystylator wódek z Pruś 
nr 2652; Urbach Józ: Rup: z Berlina nr 634. 

Wyjechali koleją żelazną: Alder Józ: Rup: do Opola; Kowalska 
Lud; Żona Urzęd; Kom: Skarbu, Małachowska-Hortensja Hrs, i Ro” 
sentbal Izrael Kom: Kvp:do Krakowa; Tatiszezew:Marja Żona Rad: 
Stanu do Włoch; Hr. Zabiełło Konst: Rad: Stanu do Niemiec. — Bej? 
Jak: Rup: do Berlina; Bielenicyn Katarzyna Żona Rz: R. S. do Nie” 
miec; Breza Józ: Ob: do Poznania; Belli Szym: właściciel cukierni 
doSzwajcarji; Hochedtinger Xaw: Rup: do Francji; Reller Rad: Dwi 
Członek Rady Lekar:, do Włoch; Łapiński Mech: Główny przy dror 
dze żelaznej, i Rubinstejn Maxy: Kom: Kup: do Niemiec; Sachettt 
Dekorator Teatrów Warszawskich do Wiednia. —' Klejne Teodor 
Ob: do Poznania; Ostrzeszewicz Marja Ob: do Krakowa. 


MAGAZYN STROJÓW DAMSHICH 
Apolonji Schmidt. 

Od łat kilkunastu istniejący przy ulicy Freta, w domu, gdzie 
Cukiernia P. Glogera, obecnie przeniesiony został o kilka domów 
dalej, idąc ku Kościołowi: XX. Dominikanów; pod N* 255, ohok 
składu mydła i świec P. Masson. Zjednawszy sobie łaskawe wzglę” 
dy szanownej Publiczności, rzetelnością, dokładnem wykończa 
niem i umiarkowaną ceną, podpisana ma nadzieję; Że i nadal ta” 
kowemi zaszczyconą zostanie, — A. Sehanidt. 
PRAWNA AF NENN NNNNSNN 

PEREKMERJI A ME 

a Krak:-Przedm: pod Nr 440, naprzeciw Dobroczynności 3 

Otrzymała w tych dniach znaczny transport rozmaitych przed-% 

miotów z Paryża a mianowicie : Z 

PERSPEKTYWKI teatralne Duchesse o 12 szkłach. 

WACHLARZE zielone letnie, różnego fasonu i-wielkości. 

RĘKAWICZKI Jouvina, różnej Wielkości i koloru. f 

ECESSAIRKL męzkie i damskie, z kompletnymi przyborami. 
RZEBIENIE, Szyldkretowe- Impératrice; oraz ) 
SZCZOTKI do włosów, do zębów, do paznokci,i t.p. przedmioty .$) 
Prócz tego, Perfqmerja utrzymuje na Składzie znaczny zapas% 
MYDEŁ iPACHNIDEŁ w najnowszych gatunkach i zapachach. 
NNSNNNNNNUNNNNNNNNNNNNNNNNNNNNNN 


g Z powodu wyjazdu, jest do sprzedania dwa W4,@- 
BH 


NIE kareciaue, z Chomontami lub bez, za bar- 
"2. Nr 1301. Wiadomość u. Rządcy domu. 


£ 


dzo przystępną cenę, przy ulicy Nowy-Świati p 


ŚLEDZIE świeże, nadeszły koleją żela- 
-zną do handlu Win i Korzeni, Teodor 
Tock, przy ulicy Podwale, gdzie takowychg 
ząstkowo i na baryłki, nabyć można.— Do tesok 

Handlu padeszłó prawdziwe SALAMI Werońskie. 
RER 


Tanie i dogodne MIESZKA ANEE. — Z powodu wyjazdu 
przy ulicy Kanonja pod Nr 80, na 2m piętrze, cztery Pokoje; 
Spiżarnia, Kuchnia angielska, Góra jedna oddzielna; druga wspólna; 
Skład przy wschodach, Drwalnia, .z innemi wygodami; oraz widor 
kiem na Wisłę, do wynajęcia na pół roku, 04 Sgo Jana do Nowe” 
go Roku, to jest od 8go Lipca r. b. do Ly l 
summę ostateczną rs. 67 kop: 50, z góry opłacić się winną; obej” 
rzeć można na miejscu, umówić się zaś pod Nrem 46 przy ulicy 
Piwnej na lm piętrze. 3 44) u 

Potrzebna jest na pieś OSOBA płci żeńskiej w:średnimwie= 
ku, znająca się dobrze na gospodarstwie, która pełniła już ta 
kie obowiązki i opatrzona w chlubne świadectwa. Bliższa wia- 
domość pod Nr 473b, u Rządey domu. i ` 

Potrzebne są IPANNW do Fabryki Kwiatów, oraz i do nau= 
ki. Wiadomość. przy: uliey Freta pod Nr 262. 


8go Stycznia 1857 r., %A* 


y 


-a m w n s m m 


Dwa FOŁWARKGE, werst 42 (mil 6) od Warszawy, 4 dwie 
Werst od'traktu bitego do Lublina, prowadzącego odległe; jeden ma- 
Jey powierzchni około dziesiatin 270 (wł: 18), w „gruntach po 
większej części 1ej klassy żytnich;— drugi mający dzies: 375 (wł: 
25), a w tem lasu dzies: 150 (wł: 10); są do sprzedania z wolnej 
teki, bez pośrednictwa osób Bcich, za cenę stale oznaczoną, 1szy rs. 
525 (zł. 3,500), 2gi rs. 450 (zł. 3,000), za 15 dzies: czyli wł: 1. 

ogą być nabyte oddzielnie każdy, lub oba razem. Wiadomość 
w Redakcji Gazety Codziennej. ; 


a 
a 
a 
ja 


Awe wszystkich kolorach, prędko schnącej, 


a LAKIERY, WERNIXY, POLITURY, POKOSTY, % 
W MASSY- do Podłóg w 8-u najpiękniejszych kolorach; 
M MASSY -do Osi i Skór; 

* INDIGO CARMIN w proszku i en Paté da Fabryk Cukru; 


„HM PARBRA do Bielizny z INDIGO CARMINU w różnych gatun=gs 


e“ kach,, w massie, płynie ina papierze (Indiana); 
M WODA Kolońska, różne Perfumy, Kadzidła; ma 
M LAR do pieczętowania w różnych. kolorach i gatunkach; je 
N LAR do zalewania Butelek (flaszenlack) w różnych kolorach 
„A i ze złotem (goldflaszenlack): "Ra 
KH ATRAMENTY Kolorowe i Czarny; z 
KR KIT Olejny i Massa czyli Kit zimowy do zalepiania Okienge 
2 dubeltowych na zimę; x Be 
Basi WYROBU saart A 
„ PATENTOWANEJ FABRYKI LAKIERÓW e 
` 1 o D’ ć 5 | R pu 
ż J. A. KRAUSSE, z 
M „przedaje się po cenach stałych: a 
My Fabryce, ulica Bonifraterska N° 2163 wprost Kościoła;gą 
Kw Składzie Głównym, ulica Miodowa N° 484 wpros as 
` Rządu Gubernjalego. Ru 
R] Oprócz pow yżej wymienionych Wyrobów, SFA A as 
KGŁÓWNY, przy ul: Miodowej N*484 wprost Rządu Gub- 
otrzymał z znaczniejszych domów zagranieznych, a manowicie A 
© Lak Damski w różnych kolorach do pieczętowania (Paryz ciag 
Ga i Angielski); A , ka 
P LATER prawdziwy Augielski do Powozów; sa 
M LARIER Paryzki na Obówie; SF: ; n 
M Wodotrwały Lakier do -Podeszew i Obówia, miedopuszczazją 
k jący wilgoci; Bu 
8 LAKIER Francuzki do Form Cukrowych; d 


FARBY Drukarskie w massie (Hollenderskie), 


ja je 
p" w puszkach i%g 
a` oryginalnych haryłkach -po'25 i 50 fontów, i 
x 
a 
u 


PORO-j8 
sSTY Drukarskie, rzadszy igęsty. 1 - 8 
5 -OLIWA 'Maszynowa do smarowania*Machin parowych i t. p-zdg 
M -SMAROWIDŁO Angielskie Patentowane, bardzo tanie i prag 


a" ktyczne, odo Powozów, Trybów, Wszelkiej Osi, Skóry 
e" Rzemieni i Uprzęży, w baryłkach po 40, 20 i 10 funt:; Ga 
M PROSZEK PERSKI do wygubienia Robactwa, z Tyflisu; -185 
W ATRAMENT do kopjowania listów; A» 
W ATRAMENT Wieczny Paryzki do znaczenia Bielizny; (de 
M TUSZE i FARBY pastelowe Francuzkie; . ; 

M FARBY mipjaturowe Paryzkie, w pudełkach i na tabliczki; p 


CARMIN i FARBY dla Fabryk „Kwiatów; a 
FARBY Sokowe (Saflfarben) nieszkodliwe zdrowiu, do far-g 
bowania Cukrów, Wódek, dla PP. Cukierników, Re- 
„ stauratorów, Dyst Ilatorów, i t. p. Pa 
PŁÓTNA Olejne Drezdeńskie, FARBY Olejne w Pęcherkach;$8 
STALUGI, BLEJTRAMY, i t. p- utensylja Malarskie; „Bo 
FARRY Suche i wszelkie Materjały Malarskie i Farbierskie;gy 
SZABLONY „dla Malarzy Pokojowych; 
*POLIMENT gnojony i suchy dla Fabrykantów Ram; 
PĘDZLE Lyeńskie w najrozmaitszych gatunkach do wszel-Ba 
kiego użytku; R 
Bardzo praktyczne SZCZOTKI do froterowania, ułatwiają”gg 
ce służbie tę mozolną pracę: ju 
Sprzedaje takowe po bardzo umiarkowanej cenie. M 
W. Obsialunki przyjmuje tak Fabryka jak i Skład Główny, zae go 
wręczając za rzetelność i wszelką akuratność. ja i 


Da) i 
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“4733 przy ulicy W 


W dnia 5/4, Czerwca r. b. o godzinie 5tej popołudniu, w miejscu 
zwykłych posiedzeń Trybunału Cywilnego w Warszawie, sprze- 
daną będzie w drodze działów Nieruchomość przy ulicy Śli- 
skiej pod Nr 1485 położona. / Vadium złożyć trzeba. w ilości rs. 
450. Licytacja zacznie się od summy rs. 6,039 kop: 47. Taxa i 
warunki przejrzane być mogą w Kancellarji Pisarza Wydz: liga 
Trybunału, i u Józefa Kleczkowskiego, Adwokata, W Warszawie 
pod Nr 568 zamieszkałego, sprzedaż popierającego. 

W dnia 29'Maja (10 Czerwca) r. b., przy ulicy Elektoralnej, 
w Biurze Komory Składowej, odbędzie się o godzinie lej z połu- 
dnia, głośna in plus licytacją, na sprzedaż starego Dworku z zau- 
dowaniami, przy ulicy Chmielnej Nr 1555, który następnie przez 
nabywcę rożebrany być mā. Licytacja rozpocznie się od summy 
rs. 75. 0 bliższych warunkach dowiedzieć się można w Biurze tej- 
że Komory od godziny 10ej z rana ało 2ej po południu, wyłącza- 
jąc Niedzielę. w ałdbąkye 
„ Wpossesji Nr 1077d, przy ulicy Granicznej, sądo wynajęcia od 
Śgo Jana r. b., 1) 8 POKOL, z Salonem i Przedpokojem, ozdo- 
bnie urządzonych, na Im piętrze, oraz kuchnia, Stajnia i Wozo- 
wnia; 2) w oficynie na Am piętrze, 3 Pokoje z Altana, Przedpoko- 
jem i Ruchnią. Wiadomość na miejscu. i 

TARANTAS używany, lecz w dobrym stańie, jest do 
zbycia za pomierną cenę, przy ulicy Daniłowiczowskiej -pod Ne 
619/,,. Wiadomość u Stróża. k 

OSOBA przybyła z prowincji, opatrzona w chlubne świa- 
dectwa, Życzy się pomieścić przy: gospodarstwie, tu lub napro- 
wineji, do zawiadywasia tymże. Wiadomość powziąść można przy 
ulicy Marszałkowskiej pod Nr-1373. * 

(W tych dniach znaleziono JPEE BE w malej kwocie; 
które właściciel odebrać może każdodziennie, aż do Środy włącznie 
od godz: 4 do 8, za udowodnieniem i zwróceniem koszta, pod Nr 

na Im piętrze na „ w oficynie. 


sprzedaje się po miernej cenie w Kantorze handlu drzewa ig 

płodów surowych, Edwarda Koffmaln, przy ulicy Marszałko-$ 
wskiej pod Nr 1372, w domu dawniej Pruszaka, za Saskim% 
:gdem. 


a do sprzedan mahoniowe,- palisandro- 
we, jako to: garnitury z wysłaniem, bez wysłania, Sto- 


ły przed kanapy; Stoliki do kart; Łóżka; Dualety; Biór- 
, ka damskie, i męzkie; Konsole; Napoleonki; Taborety; 
Stoliki do szycia, Szeslągi, i Kozety; wraz inne przedmioty w naj- 
świeższych fasonach, po cenach przystępnych; — tamże jest Gar- 
nitur mahoniowy, mało używany, adamaszkiem kryty, przyulicy 
Marszałkowskiej pod Nr 1384/5, wprost Fabryki Obić Papiero- 

wych: Wiadomość: u Stolarza: í ` 
Dnia 2 b. m. w przechodzie ulicą Nowy-Świat, Saski płac;Wierz= 
bową, Bielańską do Długiej, zgubione zostały Z6WGNECEKE 
z brylancikami; w jednym znajdował się szmaragd, oraz Minjatura 
nięzka oprawna'w emaljowaną Kopertę. Ktoby takowe znalażł;war- 
tość onych zwróconą będzie w nagrodę, i raczy odnieść. pod Nr 581, 
do*Właściciela domu.  Ostrzegasię PP. Jubilerów, 0 zwrócenie u= 

wagi na mającego takowe przedmioty. z 
WOS Nr 1804'/,, zaginął; wygrana jaka paść móże, prawemu 
właścicielewi w Koatrolli zapisanemu, wypłaconą będzie. 

HECA używany, Furgon pakowny, zdaury do 

podróży, -i'dwa Faetoniki, «do sprzedania w Zajeź-* 

dzie Białostockim, pod Nr'608 przy ulicy Bielań- 

SOM skiej. Wiadomość bliższa w podwórzu w Warszta- 

cie Kowalskim. i ' 


paść może, pra- 
wemu właścicielowi w Kontroli zapisanemu, wypłaconą będzie. 


EKONORE bezżenny, opatrzony chlubnemi świadectwami, 
i obeznany z, czynnościami Wójta Gminy, może mieć miejsce za- 
raz lub od Śgo Jana, blizko: Warszawy. Wiadomość przy ulicy 
Senatorskiej, pod Nr 478, na lm piętrze;—tamże.żądana jest ©so- 


ba płci Żeńskiej, w średnim wieku,  któraby posiadała grunto- 
wnie język francuzki i niemiecki, a przynajmniej pierwszy do kon- 
wersacji, i trudniła się Zarządem domowem, z zapewnieniem naj- 
lepszego uważania. À 

0 21 wiorst od Warszawy, potrzebny jest EKONOM, Ka- 
waler, od Sgo Jana, lub zaraz, opatrzony dobremi świadectwami, 
za wynagrodzeniem rs. 37 kop. 50, (złp: 250). Bliższa wiado- 
mość przy ulicy Nalewki, w domu Kernera, pod Nr 2249;— 
tamże jest do sprzedania FORTEPIAN mahoniowy, w do- 
brym stanie, o 7u oktawach. . 

Znany ód lat kilkunastu IPŁWN, na zawsze wygubiający Na- 
gniotki, bez użycia ostrych narzędzi; nabyć można każdego czasu, 
w Składzie Rozmaitości M. Konopaekiego, przy ulicy Krakows:- 
Przedmie:, w domu Warszawskiego Towa: Dobroczynności. 

HONE: 1) Klacz kasztanowata, bez odmia- 

ny, lat pięć w 6ym, z zawodu Hr: Kankrina, rassy 

g Arabsko-Angielskiej, najlepiej ujeżdżona, miary do- 

syć rosłej, słowem bardzo piękna, bez żadnych wad; 

2) OGIER szpakowaty, bez odmiany, bardzo pięknej budo- 

wy, z zawodu Hra: Orłowej z Cesarstwa, lat śry, rosły, już 

nie źle podjeżdżony pod wierzch, a lepiej jeszcze chodzi w za- 

przęgu, tak w parze jak iw pojedynek; 3) dwa KUCWKE, 

jeden kary bez odmiany, rassy wschodniej, a drugi gniady, bardzo 

piękny, mały, dobrze ujeżdżony, z czystej rassy Korsykańskiej, 

są'do sprzedania za umiarkowaną ćeuę, gtosownie do icq dobroci 

i pochodzenia. Bliższa wiadomość w Hotelu Polskim, u Szwajcara. 

WOM drewniany, z Zabudowaniami gospodarskiemi, 

izobszernym Ogrodem fruktowym, i warzywnym, ża 

rogatkami Wolskiemi, pod Nr 3087, zaraz za possesją 

P. Ohm, jest do sprzedania z wolnej ręki, bez pośre- 

dnictwa osoby trzeciej. Wiadomość powziąźć można przy ulicy 
Nowy-Świat, pod Nr 1316, u Właściciela. 

"POBRA, w Pcie Wieluńskim położone, odległe 25 wiorst 
od Częstochowy, dwie wiorsty od granicy Szlązkiej, mające ro- 
aległości przeszło 1,800 dziesiatin (120 włók m.n. p.), są do 
sprzedania z wolnej ręki, z nwentarzami lub bez takowych; mo- 
gą być także zamienione na Dom w Warszawie, przy jednej z pryn- 
cypalnych ulic położonego. Bliższą wiadomość udzieli. Mecenas 
Grabowski, przy ulicy Bo pod Nr Z zamieszkały. 

ROLLETY DO OKIEN: te 

Skład Obić papierowych. Cerat i Rollet, 

XAWEREGO MAJEWSKIEGO, 7 5 
w pałacu W. Grabowskiego. N. 496, przy ulicy Miodowójg 
goa: zapas Ekollet do Okien w rozlicznych gatunkach, 


które po cenach stałych fabrycznych sprzedaje. 

ARARNAR R RR 0 ER M NGT: GROŃ 

Jest do sprzedania z wolnej ręki MAJĄTEK ziemski 
PRZYTWYA, w Guberuji i Powiecie Radomskim, o wiorst 18 
od miasta Radomia, przy szose od Radomia do Nowego-Miasta nad 
Pilicą i do Opoczna położony, składający się: z miasta Przytyka, 
handlowo-przemysłowego, w którym, prócz innych, jest znaczny 
dochód z propinacji, z powodu znakomitych sześciu jarmarków do 
roku i targów tygodniowych; nadto z folwarku Podgajek z wsią 
zarobną Słowików i z folwarku Studzieniec z wsią tegoż nazwi- 
ska.—Majątek ten ma grunta urodzajne, łąki obfite, warunki do 
nabycia dogodne. Bliższa wiadomość na gruncie i u Właśriciela 
w Rudzie Wielkiej o 2 mile od Radomia. 

Na skutek uchwały Rady familijnej z d. */,, Maja r. b. i rezolu- 
oji JW. Prezesa Tryb: Cyw: Gub: Warszawskiej zd. 1 / Maja r. 
b. N9* 3654, zawiadamiam osoby interesowane, iż w d. 5/17 Czer- 
wea r. b. sprzedawane będą przez publiczną licytację, różne Racho- 
mości, Inwentarze żywe i martwe, we wsi Jarochy, Okręgu Czer- 
skiego, Gub: Warszawskiej, a to za gotowe pieniądze więcej dają- 
cemu.— Rejent Okr: Czerskiego, Jan Sławianowski.— PS. w do- 
datku do powyższego ogłoszenia urzędowego, nadmienia się: Że to 
we wsi Jarochach, niedaleko od m. Grójca, w stronę ku miastom Go- 
szczynowi i Mogiernicy położonej, w Parafji Lewiczyńskiej, wy- 
przedawane będą » Inwentarze żywe, porządki gospodarskie, Bieli- 


W Drukarni Karjera Warszaw:. — Wolno drukować, 


zna, Garderoba, Meble, Rredens, oraz inne rzeczy i sprzęty domo- i 
we, do pozostałości po Honoracie z Kulińskich Czosnowskiej należą” 
ce, codziennie od godz: 10 rano, poczynając od d. 5/17 Czerwca | 
b. (Wtorku), aż do ukończenia licytacji. e | 

Dnia 6go Czerwca zgubioną. została w Teatrze Rozmaitośch | 
PORTE-SEGARS, w której znajdowało się kilka papie” 
rosów i kwit na opłacony podatek, od Porteru. Zagraniczneg% 
który dla znalazcy żadnego waloru niema. | Łaskawy Znalazca rā- 
czy odnieść do Hotelu Wileńskiego, do Rządey, gdzie otrzyma na” 
grody rs. jeden. i h 

Do najęcia Dwa Pokoje od frontu na lm piętrze, z Gar” 
deróbką, Górą, Kuchnią i Piwnicą, za cenę rs. 90. — "Tamże 
jest Fortepjan o 6ciu oktawach, w dobrym stanie, za pó” 
mierną cenę, do sprzedania. Wiadomość w tymże lokalu, przy 
ulicy Freta pod Nr 265. 

Pod Nr 701bd, przy ulicy Leszno, są do najęcia różne LO” 
BALE, Kuchnie angielskie, Piwnice suche, i wszelkie wyg?” 
dy,,oraz Stajnia i Wozownia. M 


MAGAZYN 

Mebli Zagranicznych i Warszawskich 
w Hotelu Angielskim przy ulicy Wierzbowej 

w Warszawie. 

Poleca się szanownej Publiczności znacznym assorLymentem 
MEBLE z najcelnicjszych Fabryk Zagranicznych i War- 
szawskich po cenach najumiarkowańszych. Skład ten oprócz 
zwyczajnych Mebli, mahoniowych i palisandrowych w naj 
lepszych gatunkach, obfituje w najpiękniejsze wyroby sztuki 
Stolarskiej, służyć mogące do ozdoby najwykwintniejszych 
salonów. Magazyn posiada również zapas francuzkich Ze- 
garów, Ktażerek, Rolet, itp. przedmiotów. 


W dniu onegdajszym wychodząc ze Składu W. Tocka przy 
ulicy Senatorskiej, i dochodząc do Kościoła Greckiego na Podwali; 
zgubiony został WORECZEK skórzany, z klamerką brą” 
zową; wktórym znajdowało się: jeden Papierek 5-cio rubłowy, 
jeden 3-rablowy, Dukat stary, Bilet loterji kiassycznej Nr 1642 
podpisany Marya, i nieco zdawkowej monety. Łaskawy znalazca 
raczy oddać pod Ner 510, przy ulicy Podwal, na lsze piętro od 
frontu, za magrodą rs: 5. É 

NAGRODY Rr. 45.— Dwie OBLIGACJE Ham- 


burgskie Ser: 284 Nr 14,187, Ser: 299 Nr 14,942, zagubionezo- 


stały niewiadomym sposobem; a zatem upraszam Szan: Publiczno” 


| 


ści, aby takowych nie nabywała; ktoby zaś posiadał o powyż' | 


szych Obligacjach jakąkolwiek wiadomość, raczy dać znać do 
Kantoru P. Ch: Luchtenberga, przy ulicy Przechodniej Nr 797. 
Onegdaj przed wieczorem, na spacerze około ro- 

gatek Jerozolimskich, zabłąkał się PIESEI mlo- 

Ak dy, cały kasztanowaty, na nogach i około ogona pod- 
palany, uszy długie. Uprasza się posiadacza o ode- 

stanie takowego do Gmachu Kolei, na lsze piętro po lewej stronie; 

za nagrodą. f 

Dziś rano ciepła stopni 7. Wezoraj w południe stopni 10. 

i y hat peA na Wiśle stóp 4 cali 10. 

T / . Jutro, Ni y 
Warszawski. Odludki i Poeta. Te s Potosi Va 
|. PIWO BAWARSKIE pod LIPKA, | 

przy ulicy Przejazd Nro 651. 
zumiące, 
Pieniące, 
Smakowite, n 
Wyśmienite, E ry 
w cieniu rozłożystych kasztanów, czeka na rozkaży szanownych » 
Amatorów. Przytem przy muzyce z dobranych artystów, dwa 
razy na tydzień, każdy z Gości codziennie na Żądanie znajdzie: 
` Smaczne kotlety, x 
E Pieczenie omlety. 
Więc wstąpić na piwko niech się nikt nie leni, 
Dopóki Panowie Lipka się zieleni. 
Jan Lietz, Administrator. 

W wczorajszym” Numerze Kurjera zamiast Roszkowskiego; 

czytaj Roszkowskiego. 


d. 27 Maja (8Czerwca) 1856r. — Starszy Cenzor F. Sobieszczański. 
dni SZWARC... 0 ZRK Ó RA: BĘ 


i 


